środków gabinet wiedeński nie posiada i nie pra- 
gnie, a podsuwanego mu fałszywie zamiaru nie 
m dzienniki poprzeć ani jednym faktycznym 
dowodem, bo to, co przytaczają, jest albo niepra- 
wdziwem, albo aż do Śmieszności przekręconem. 
I tak hr. Apponyi, któremu owe dzienniki każą 
itowaé w Wersalu i Paryżu, nie znajduje się 
obecnie na swej posadzie, lecz bawi za urlopem w 
ojczyźnie. Jeżeli dzienniki podobną agitacyę przy- 
pisują jednemu z młodszych urzędników minister- 
stwa spraw zagranicznych, który wysłany został do 
Paryża dla załatwienia bieżących spraw w zastęp- 
stwie, to opowiadanie całe zakrawa już va żart, 
E którego nie wypadało przedstawiać czytelnikom 
3 w poważnej tormie. * 
Zupełnie w tym samym tonie pisze dziennik u- 
w rzędowy lwowski, o tej samej sprawie, czytamy w 
nim bowiem: „Pewne dzienniki wiedeńskie zażar- 
towały sobie z swoich czytelników donosząc, że 
gabinet wiedeński bardzo się zajmuje restauracyą 
monarchii we Francyi, i z powodu popiera 
fazyę Bourbonów i Orleanów. Trzeba było mieć 
wielką odwagę, ażeby zmyślić podobag wiadomość 
w Wieduiu, który otrzymując doniesienia o doko- 
nanej w jego murach uzy! dopiero za posrednic- 
twem Paryża, już z tego mógł się przekonać, że 
wypadki te odgrywają się bez świadków, a tem 
więcej bez wpływu gabinetu austryackiego“. 

— Qd 10go sierpnia obraduje w Wiedniu kon- 
gres niemieckich ekonomistów, którzy znani są ja- 
ko bezwzględni zwolennicy zasady ekonomicznej 
laisser faire. Dawniejsze czynności kongresu przy- 
~ — czyniły sig nie mato do dzisiejszego tryumfu wol- 
= noś haadlu. N. fr. Presse wspominając o da- 

> wniejszych zasługach kongresu, wita jego członków 

4 w Wiedniu bardzo sympatycznie. Całkiem odmien- 

y nie postąpił sobio N. Fremdenblatt, który przypo- 
mina członkom ich dawną niechęć do Austryi. 

— P. Deseilligny francuski minister handlu 
przybyć ma do Wiednia na uroczystość rozdawa- 
nia nagród na wystawie powszechnej w dniu 18 

sierpnia. 

— Węgierskie ministerstwo spraw wewnętrznych, 
wypracowało już projekt ustawy o nowym podzia- 
le juryzdykcyi. Projekt ten ustanawia 53 komita- 

tów, zaprowadzą w Siedmiogrodzie znaczniejsze 
= zmiany i przyłącza kilka pomniejszych wolnych 
miast do juryzdykcyj komitatowych. Ministerstwo 
obrony krajowej debas już projekt ustawy 
o kwaterowaniu wojska. 

1 Prusy. 

k Do Kuryera Poznańskiego piszą, że w połącze- 
I na z coe 100 tal., na którą skazał Kd ks. 

= Brzezińskiego, przełożonego zakładu księży deme- 
a rytów w Osiecznie, stoi zamiar tamtejszćj gminy 
ewangielickiój, aby kościół poreformacki zabrać dla 
siebie. Już się oni o to dwa razy zgłaszali do po- 
znańskiój rejencyi, ale zawsze nadaremno, teraz 
n war się po raz trzeci do rejencyi i czekają na 
ydpowiedź. Ewangielicy Osieczny biorą sobie za 
wzór kukułkę i chcą Pana Boga chwalić choć w 
obcem gnieździe. Trzeba zaś wiedzieć, ża kościół 
ten jeszcze w ostatnim czasie został zrestaurowa- 
ny za pieniądze tamtejszój gminy katolickićj. 

Do Chludowa pod Obornikami zjechał d. 7 
b. m. radzca ziemiański p. Massenbach na pleba- 
nig i zastawszy ks. Grabowskiego przy mszy, za- 
czekał na niego po wyjściu z kościoła i oświadczył 
mu, że przybywa z polecenia naczelnika prezyden- 
ta, ażeby mu powiedzieć, że jego mianowanie przez 
ka. Arcybiskupa stało się wbrew ustawom kościel- 
mym a więc jest nieważne. Poczem spisał na ple- 
= banii protokół, oświadczając ks. Grabowskiemu 
protokólarnie, że nie wolno mu pod karą nowemi 
ustawami przepisaną, które mu głośno odczytał, 
ani mszy, ani kazań, ani chrztów odprawiać, ani 
też pogrzebów i ślubów, zgoła żadnych czynności 
kościelnych wykonywać. Gdyby komu dał ślub w 
kościele, to rząd będzie uważał taką parę jak 
gdyby na wiarę żyła. Dodał także, że dopełnienia 
tego zakazu dopilnuje miejscowy żandarm, który 
ma polecenie donieść prokuratorowi natychmiast o 
każdćj czynności koscielnej ks. Grabowskiego. 
= Z Bjtomia na Szląsku piszą do Gazety Toruń- 
_ skiej 8go sierpnia: 
= Dziś przedłożono tutejszym urzędnikom sądowym 

rozporządzenie dyrektoryum sądowego, według któ- 
= rego katolicy w święta wyłącznie katolickie w biu- 
rze pracować mają, a jeżeli chcą pójść do kościoła, 
winai wyprosić sobie pozwolenie, które wtenczas 
tylko udzielonem zostanie, jeżeli roboty nie będzie. 
To rozporządzenie dyrektoryalne opiera się na re- 
= skrypcie sądu apelacyjnego, którego jednakże nie 
-~ przedłożono. 

Czyż to zgodne z zagwarantowaną konstytucyj- 
nie wolnością wyznaniową ?... Każdy zbrodniarz w 
_ niedziele i świętą może sobie ję jawą podług 
= nowszych przepisów lepsze nawet dostaje pożywie- 
nie, a biednemu urzędnikowi sądowemu nie ma 
być wolno uszanować dnia świętego; uczęszczanie 
do kościoła ma zależeć od pozwolenia przełożo- 
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= Kilku tylko potulnych podpisało swoje „legi“; 
| najwigksza część powiedziała, że podpisać tego nie 
może, gdyż to ogranicza ich wolność nietylko re- 
ligijną ale nadto osobistą, a wolą raczej złożyć u- 
rząd, aniżeli w podobny sposób dać się skrępo 
wać. Postępek i jednych i drugich należycie oceni 


opinia publiczna; nie ma też wątpliwości, dla któ- 
rej części urzędników nawet wrogowie większy 
znać będą szacunek. 


Francya. 


Deb ją następujący artykuł, jakiego im 

Pres pr no Fleury, a który przeto uważa- 

R a jako pochodzący od książąt Orleañ- 
ch: 


Według wyjaśvień bardzo ścisłych, możemy o- 
kreślić charakter wizyty w Frohsdorf hrabiego Pa- 
ryża u hr. Chambord. 

Na tej wizycie czysto przyjaznie uprzejmej nie 
została postawioną ani obradowaną żadna kwestya 

lityczna, żaden plan nie jest postawiony i w ża- 

en sposób nie omówiona przyszłość, jaka czeka 
Francyę, czy ma być monarchiczną lub nie. Hr. 
Chambord okazywał księciu swemu kuzynowi naj- 
serdeczniejszą sympatyę. Hrabia Paryża odpowia- 
dał wyrazem pełnem szacunku i zaufania. Nie miał 
on na celu ani pośrednictwa w imieniu partyi, ani 
nie był do tego umocowanym. Rola jego ograni-| 
czała się na usunięciu z pola, na jakiem rozbie- 
rać się będą wielkie kwestye, jakie sobie przyszłość 
zachowuje, a których zgromadzenie narodowe bę- 
dzie sędzią w imię kraju, wszystkiego, co mogłoby 
zamącić lub uszczuplić obrady nad niemi. 

Grunt więc jest wolny. Zgromadzenie, które się 
ogłosiło konstytucyjnem, nie nagnie się do dworo- 
wania żadnemu księciu, liberalnemu czy nie. Po- 
stanowi ono tylko w interesie kraju. Zgoda przy- 
najmniej serdeczna dwóch linij domu Bourbońskie- 
o, ułatwi Zgromadzeniu wszelkie rozprawy, jakie 
Toa jego przedmiotem, nie narzucając żadnej kon- 
kluzyi, któraby tylko im wyszła na korzyść. 

Tak, ile mniemamy, pojmują książęta Orleańscy 
ducha i doniosłość widzenia się, które ich zbliżyło 
z głową ich rodziny. Pozostają oni wierni zasadom 
będącym podstawą i siłą królewskości konstytucyj- 
nej, nie zamykając oczu na konieczność polityczną, 
jaką rozdwojenie stronnictw mogłoby narzucić pań- 
stwu. Rozdwojenie to nie byłoby ich dziełem. Mo- 
żnaby je tylko przypisać złowrogim i ślepym do- 
radzcom, którzyby zniżyli królestwo Francyi dla 
hr. Chambord do mniejszości, która wotowała świe- 
żo na propozycyę szanownego p. Cazenove de 
Pradine. Królestwo, którego poddanemi byliby nie- 
którzy platoniszni miłośnicy dawnego porządku 
rzeczy, a stolicą Paray-le-Monial. 

Hr. Chambord umie może przyjąć rady i pojmo- 
wać je. Francya w każdym razie, pod jakąkolwiek- 
by się ukonstytuowała formą, pozostanie Francyą 
1879 r. Nie porzuciłaby ona wobec przeciwnych 
uroszczeń źle natchnionej spuścizny dynastycznej, 
ani swych tradycyj filozoficznych, ani swych zdo- 
byczy liberalnych, ani swej chorągwi. 
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Kronika miejscowa 1 zagraniczna. 


Mraków 13 sierpnia. Jutro we czwartek odbę- 
dzie sig o godz. 5ej wieczór posiedzenie Rady miej- 
skiej. Na porządku dziennym stoją przedmioty nieza- 
łatwione na poprzedniem posiedzeniu, tudzież wniosek 
co do zakupna 220 kwadr. gruntu z domu pod L. 17 
przy ulicy Długiej na rogu ulicy $. Filipa za złr. 6500 
celem rozszerzenia tej ulicy oraz przydzielenia do rze- 
czonego domu części gruntu miejskiego z obowiązkiem 
zabudowania go w ciągu dwóch lat; wreszcie wniosek 
względem asygnowania 2000 złr. na zakupno węgli dla 
urzędników Magistratu pod zastrzeżeniem zwrotu w sze- 
ściu ratach miesięcznych. 

— Wykaz urzędowy o cholerze z dnia 12 sierpnia, wy- 
kazuje następujące cyfry: 

W szpitalu Bonifratrów : 

Pozostało: 41, przybyło 7, wyzdrowiał 1, umarło 4, 
pozostało 43. 

W szpitalu barakowym na Skałce : 

Pozostało: 36, przybyło 9, wyzdrowiało 4, umarł 1, 
pozostało 40. 

W szpitalu Sióstr Miłosierdzia : 

Pozostało: 39, przybyło 12, wyzdrowiało 5, umarło —, 
pozostało 46. 

W szpitalu Izraelitów : 

Pozostało 43, przybyło 9, wyzdrowiało 4, umarł 1, 
pozostało 47. 

Razem pozostało: 159, przybyło 37, wyzdrowiało 14, 
umarło 6, pozostało 176. 

Oprócz tego w domach prywatnych umarło dnia wczo- 
rajszego na Kazimierzu i Stradomiu osób 11, w mie- 
ście ina innych przedmieściach osób 12. Razem 23. 

Na Podgórzu zachorowało w tym samym czasie 9, 
wyzdrowiało 3, umarło 7, pozostaje w szpitalu 8, po 
domach 4 osoby. 

Powyższy wykaz Świadczy o znacznem zmiejszenin się 
liczby wypadków Śmierci w ogóle, chociaż większą po- 
daje cyfrę co do miasta. W szpitalach zaś Smiertel- 
ność znacznie się zmniejsza, co w wielkiej części przypi- 
sać należy pielęgnowaniu chorych, jak również spie- 
sznemu oddawaniu chorych do szpitali, zanim choroba 
się wzmogła. 

Wczoraj prezydent miasta Dr Dietl w towarzystwie 
radzcy miejskiego i członka komisyi sanitarnej p. Dwor- 
skiego oraz fizyka miejskiego Dr Mohra zwiedzał 
szpital choleryczny w klasztorze Sióstr Miłosierdzia i 
świeżo otwarty szpital u PP. Felicyanek na Smoleńsku, 
który już ma kilku chorych. W szpitalu Sióstr Miło- 
sierdzia znalazł taką czystość i porządek, jakiego nie- 
możnaby znaleść w najlepiej urządzonym maison de 
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santé, czyli w prywatnym pensyonacie chorych. Nie tylko 
ubogi chory, lecz nawet dostatnio się mający niemógłby 
pragnąć większój czystości, schludności i troskliwszej 
opieki. 

— Dochodzi nas użalanie się na to, że w nocy je- 
dna jest tylko dorożka w Rynku, która ma służyć na 
użytek chorych nagłej potrzebujących pomocy lekarskiej. 
W chwili jak dzisiejsza, gdzie pomoc ta licznie bywa 
wzywaną i nadzwyczajnego potrzeba w niesieniu jej 
pośpiechu, jedna dorożka to tyle co żadna, bo gdy ją 
ktoś jeden użyje, wszyscy inni w razie potrzeby muszą 
pieszo za lekarzami rozsyłać i lekarz pieszo odległe 
często w nocy odbywać kursa. 

— Wczoraj po południu odbył się pogrzeb Włady- 
sława z Wroćmirowy Biesiadeckiego, jednego z 
dyrektorów Towarzystwa wzajemnych ubezpieczeń. Kon- 
duktowi, któremu przewodniczył ks. kanonik Dunajew- 
ski, towarzyszył bardzo liczny orszak z rozmaitych 
warstw. Dość było spojrzeć na tych, z których się or- 
szak ten składał, aby mieć przekonanie, że zmarły był 
powszechnie kochanym i otoczony szacunkiem we wszyst- 
kich kołach społeczeństwa. 

— Przewodniczący komisyi podatkowej w Krakowie, 
delegat, radca dworu p. Bobowski, wzywa obwieszcze- 
niem z d. 10 b. m. właścicieli domów i wszelkich bu- 
dynków, do składania spisów lokalów i wykazów docho- 
dów pobieranych z mieszkań, warsztatów, składów, bud 
i wszelkich lokalności dochód przynoszących, a to po 
koniec września. Formularze drukowane udzielane będą 
bezpłatnie. Na podstawie tych wykazów czyli zeznań, 
rozpisany będzie podatek. Właściciele obowiązani są do- 
nosić w ciągu dwóch tygodni komisyi podatkowej o każ- 
dem podwyższeniu czynszu, po złożeniu zeznania czyli 
fasyi. 

— Dowiadujemy się z Kraju, że główną przyczy- 
ną cholery jest przestrzeganie przepisów kościelnych, 
mianowicie postów. Nie przeczymy, że w czasie choro- 
by zwalnia władza duchowna od zachowywania postów, 
ale gdyby posty były główną przyczyną szerzenia się 
tej choroby, w takim razie nie byłaby ona znaną w 
krajach protestanckich. Tymczasem w protestanckim 
Królewcu panuje ona zjadliwiej niż u nas, i obiega 
zwykle Europe bez różnicy wyznań, bo jest bezwyzna- 
niową. „Wypływem religijnego przesądu i religijnej 
propagandy jest, powiada Kraj, że lud nasz i niższe 
klasy miejskiej ludności dwa razy na tydzień poszczą, 
tj. wstrzymują się od pokarmów mięsnych, a wszystkie 
niedziele, święta i odpusty święcą wódką.* Więc zda- 
niem Kraju religijna propaganda, nie zaś żydów szyn- 
karży, wpływa na szerzenie się pijaństwa? Nie darował 
Kraj także rabinom, a lubo nie posądza ich o szerze- 
nie opilstwa jak księży, wszelako szydzi sobie z „reli- 
gijnego hocus pocus, za które od głupiego pospólstwa 
wyłudzają pieniądze.* Słowem, gdyby nie ta religia, 
nie byłoby cholery. Zapewne żaden bezwyznaniowiec 
nie umrze nigdy na cholerę. 

— Kradzieże drzewa, dokonywane przez wyrobników 
podczas fabryk, nieustają pomimo licznych aresztowań 
tych komunistów. I tak dnia wczorajszego przytrzymała 
znowu straż policyjna Szymona Góralika, który niósł 
drzewo skradzione z miejsca budowy gmachu, należą- 
cego do zarządu kolei północnej. 

— Z powodu małego ruchu chodzić będą poczty wo- 
zowe od 15go b. m. z Krakowa do Szczawnicy tylko 
raz dziennie, mianowicie zniesioną zostanie jazda wo- 
zowa, która z dworca krakowskiego o godzinie 1 po 
południu, a ze Szczawnicy o 9ej godzinie rano od- 
chodziła. 

— P. Ludwik Eichborn, właściciel Zakopanego , zło- 
żył na ręce starosty Nowotarskiego 100 złr. na wspar- 
cie ubogich i chorych w tym powiecie. 

— Na zebraniu kapituły zakonu 00. Bernardynów 
w Leżajsku wybrany został prowincyonalem O. Antoni 
Mikosz w miejsce O. Anzelma Pizuńskiego. Dalej, 
w Zbarażu został gwardyanem X. Eustachy Szaflar- 
ski, gwardyan z Dukli; w Leśniowie X. Sabin Lisso- 
wski, gwardyan Samborski; w Samborze X. Franc. 
Soja, wikary we Lwowie; w Dukli X. Bernard Bul- 
siewicz, nauczyciel w Zbarażu; w Tarnowie X. Hya- 
cynt Szeligiewicz, gwardyan Zbarazki; w Kalwa- 
ryi X. Marceli Korzeniowski, gwardyan w Tar- 
nowie, ' 

— Warnów 12go sierpnia. 

(S. W.) Wyświęceni d. 29 lipca na kapłanów alu- 
mni tutejszego Seminaryum otrzymali posady zwykłych 
Wikaryuszów, jak następuje: X. Baczyński Jan w 
Jazowsku, X. Banski Andrzej w Lubzinie, X. Bo- 
rawski Edward w Gawłuszowicach, X. Chalcarz Ja- 
kób w Dembnie, X. Chrobicki Franciszek w Cho- 
chołowie, X. Dobrowolski Franciszek w Podegro- 
dziu, X. Dobrzański Antoni w Spytkowicach ad 
Zator, X. Duszyński Kanty W Żywcu, X. Dziad- 
kowiec Walenty w Cięcinie, X. Fijaś Franciszek 
w Trzcianie, X. Groń Michał w Jakóbkowicach, X. Kletta 
Fryderyk w Rzegocinie, X. Kosiński Piotr w Wie- 
przu, X. Kwiatkowski Jan w Radgoszczy, X. Le- 
wandowski Piotr w Trzebuni, X. Łazowski An- 
toni w Dobczycach, X. Nikiel Józef w Wielopolu, 
X. Pałka Józef w Limanowej, X. Radoniewicz 
Józef w Brzezinach, X. Rączkiewicz Antoni w Sie- 
prawiu, X. Siemiński Aleksander w Bochni, X. Sob- 
czyński Aleksander w Szczepanowie, X. Twardow- 
ski Ignacy w Nowym Targu, X: Zdrowak Józef w 
Rychwałdzie. y 

Między starszymi Wikaryuszaml zaszły zmiany na- 
stępujące: X. Smoleński Maciej przeniesiony do Zas- 
sowa, X. Suwada Jan do Zawoi, X. Kudasik An- 
toni do Zassowa, X. Ogonkiewicz Józef do Sułko- 
wic, X. Stanczykiewicz Paweł do Biegonic jako 
administrator, X. Jaworski Klemens do Kęt, X. Bryj- 
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chwila w 1 akcie przez Juliusza Rosen, przekład Ka- 
rola Chłapowskiego: Garibaldi. 

— Dnia 12 sierpnia pogoda; termometr od 7'2 dv- 
szedł do 203 R. Barometr z małym bardzo ruchem; 
dnia 13 sierpnia o godzinie Gej rano stan jego był 
331.17, termometru 9'8 R. Wiatr północno - wschodni. 
— Wo czwartek dnia 14 sierpnia: Śej Euzebii mę- 
czenniczki. 


ski Józef do Przeciszowa, X. Komorowski Wincenty 
do Harbutowice, X. Kuziński Józef do Brzezia, X. 
Ochmański Antoni do Nowego Sącza, X. Leja Jan 
do Ryglic, X. Szczurkowski Wojciech do Piwnicznej, 
X. Kruszyński Adolf do Woli Radziszowskiej jako 
administrator, X. Żychowicz Józef do Międzybrodzia, 
X. Kosek Tomasz do Tuchowa, X. Gajdecki Ale- 
ksander do Dąbrowy jako administrator, X. Szarata 
Józef do Łukawicy, wreszcie X. Dolinaj Franciszek 
do Rajczy. 

X. Franciszek Szurmiak, dotychczasowy Spirytualny 
Seminaryum biskupiego został mianowany wice-rextorem 
w miejsce X. Stanisława Walczyńskiego, który się 
przeniósł na posadę kanclerza konsystoryalnego. 

Dnia 8 września w dzień Narodzenia N. P. Maryi, tu- 
tejszy prałat, Dr X. Michał Król scholastyk i proto- 
notaryusz apostolski obchodzić będzie 50 letni jubileusz 
kapłaństwa swojego. 

— Na kolei galicyjsko-węgierskiej (Łupkowskiej) za- 
prowadzono po stacyach nowe narządy hamownicze dla 
zatrzymywania wagonów, zamiast podkładek. Koleje 
Dniestrzańska i arcyks. Albrechta będą wspólnie uży- 
wały dworca w Stryju, lecz ruch i nadzór stacyi nale- 
ży do kolei Albrechta. 

— Hutkorz 11g0 sierpnia. 

(C.) Dnia 11go b. m. umarł w Olesku O. Ambroży 
Głombiński Nowotarzan, kapucyn, przełożony klasztoru 
i kustosz rzymski. 5 | 

— Wzdów 11 sierpnia. 

i Żniwa w naszych stronach postępują szczęśliwie, cho- 
ciaż urodzaje nie są tak Świetne, jak się z początku 
zdawało; nie wszędzie atoli jednako, miejscami lepsze, 
miejscami gorsze. Cholera pojawia się także, gdzienie- 
gdzie w połączeniu nawet z ospą, nie jest jednak śmier- 
telną, po największej bowiem części chorzy przychodzą 
do zdrowia. W północnej stronie Wisłoka, chociaż w 
okolicy nisko położonej nie ma dotąd cholery, a nagły 
deszcz oziębił i oczyścił wczoraj powietrze. W Iwoniczu 
nie ma wiele gości, cholery w zakładzie nie ma, ale 
była we wsi; goście którzy pozostali, używają teraz 
świeżego powietrza; żydzi wynieśli się stamtąd ucieka- 
jąc przed cholerą. l 

Komitety wyborcze zawiązane, ale nie są czynne, 
gdyż jest przekonanie, że dopiero przed samemi wybo- 
rami będzie można działać skutecznie. Kandydaci agi- 
tują już między ludem; chłopi dają się słyszeć, że 
chłop nie ma co w Wiedniu robić, ksiądz niech pil- 
nuje kościoła, żyd, o tym nie ma mowy; urzędnicy zaś 
chyba przez obawą lub z nakazu mogą liczyć tui ów- 
dzie na małą liczbę głosów. Kto zaś się utrzyma, ni- 
gdzie z pewnością nie da się przewidzieć; powiat Liski 


TREŚĆ OBWIESZCZEŃ URZĘDOWYCH 
w Gazecie Lwowskiej z dnia 8 i 9 sierpnia. 


Posady: Praktykanta konceptowego w wydziale 
krajowym, podania do 31 sierpnia. 

Licytacye: W sądzie pow. w Gródku d. 4 wrze- 
Śnia licyt. egz. real. N. 28/37 tamże. W starostwie 
w Tarnopolu 18 sierpnia licyt. przez oferty w celu za- 
bezpieczenia dostawy szutru na gościńce rządowe. W są- 
dzie del. m. w Samborze 13 sierpnia licyt. egz. real. 
N. 62 w Łanowicach. W sądzie obw. w Przemyślu 15 
września licyt. egz, real. M. 262 tamże. 

Zawiadomienia: Sąd kraj. lwowski Ludwika Ża* 
krzewskiego 0 nakazie zapłaty 1000 złr. Feiwlowi Pol- 
turakowi. Sąd. obw. Samborski Altera Mandelbauma 0 
nakazie zapłaty 350 złr. Leiserowi Monischeinowi. Ten- 
że sąd Franciszka Malinę, masę hr. Teresy Skarbko- 
wej a względnie Ignacego i Stanisława hr. Skarbków, 
Marcina, Wiktoryę i Ludwikę Garbowskich, masę Pio- 
tra Bobrowskiego, masę Teresy z Pociejów Humięckiej, 
masę krydalną Rzewuskich, lub tychże spadkobierców, 
że Feliks i Zofia Suchodolscy wnieśli pozew o ekstab. 
15000 złp. i dóbr Tomaszów i Dąbrowa na rzecz Fran- 
ciszka Maliny intabulowanych; rozprawa 17 paździer- 
niku, kurator Dr. Kohn. Sąd obw. w Tarnopolu Ber- 
narda Waidmanna o nakazie zapłaty 175 złr. i 64 zł. 
Nussem Nussbaumowi. Sąd pow. w Borszczowie 0 u- 
znaniu Mikołaja Kowbasiuka z Ensiacza za marnotrawcę. 
Sąd pow. w Białej o zaintab. Wojciecha i Franciszka 
Krywultów za właścicieli real. N. 2 w Kalnej Sąd pow. 
w Tłumaczu o uznaniu Dmytra Rumaniuka 2 Przyby- 
łowa i Jakowa Ostreckiego z Pużnik za marnotrawców. 
Sąd kraj. krakowski Franciszka Michała Michalskiego 
lub jego spadkobierców o pozwie Adama Dunina Brze- 
zińskiego o uznanie za zgasłe prawa zastawu dla sumy 
550 zł. m. k. na dobrech Siepraw, Kawęciny, Zakli- 
czyn, Koźmice, Sroczyce, Brzącowice i Popowice cią- 
żącej. 

Zawezwania: Sąd obw. w Tarnopolu posiądacza 
karty zast. z daty Tarnopol 30 czerwca 1873 L. 281 
wystawionego przez filię banku galic. akc. - hipotecznego 
najprędzej jak się zdaje utrzyma swego kandydata. eo tds Pa le Nr. 
W ogóle mniemają tutaj, że możniejsi starać się po- , ‚ 0903, ` ‘ 

winni o wybór z mniejszych posiadłości, a większe po- 
siadłości powinnyby w takim razie wybierać tych, coj 
się sami starać mogą o wybór między włościanami. 

— W Grudziądzu znoszą twierdzę. Przy rozsadzaniu 
murów dynamitem, wojskowi odbywają studya pod 
względem zakładania min. Otóż temi dniami po wysa- 
dzeniu jednej miny, weszli do podziemia zawcześnie ka- 
pitan wojska badeńskiego, dwóch podoficerów i dwóch 
żołnierzy i zostali zaduszeni gazami. 

— W Redakcji Kuryera Poznańskiego zrobiła po- 
licya w poniedziałek rewizyę, szukając rękopismu od- 
powiedzi Arcybiskupa Ledóchowskiego z d. 6 b. m. na 
wezwanie sądu, aby się stawił. Podobnież tego dnia 
przesłuchano redaktorów obu niemieckich gazet poznań- 
skich, chcąc się dowiedzieć, skąd mieli niemieckie tej 
odpowiedzi odpisy. 

— Nr 418 Kłosów zawiera: „Justus Liebig,“ przez 
K. Jurkiewicza (z ryciną);— „Zasław na Wołyniu,“ 
przez * (z rycing);— „W nielasce,“ przysłowie drama- 
tyczne w 1 akcie wierszem, przez Jana Chęcińskie- 
go, (c. d.);— „Drugie cesarstwo we Francyi,“ napisał 
T. T. Jeż (c. d.); — „Literatura zagraniczna“ przez J. 
T. Hodiego; — „Wystawa powszechna wiedeńska. 
Galerya główna“ (z ryciną); — „Otwarcie Akademii nauk 
w Krakowie przez R. (z ryciną) z rysunku Juliusza 
Kossaka; — „Pokłosie;* — „Spadkobierca tutacz, “ 
powieść Karola Re ad, (przekład z angielskiego) (c. d.);— 
„Przegląd polityczny.“ 

— Dopiero d. 10 sierpnia doszły dochody z wstępu 
na wystawę wiedeńską do miliona złr. Początkowo 
mniemano, że już w ciągu maja, to jest pierwszego 
miesiąca wystawy osiągniętą będzie ta cyfra, a tu trzeba 
było na nią czekać sto dni! Dochody z kart abonowa- 
nych i po zniżonej cenie nie wchodzą w ten rachunek. 

— Miarg spodlenia niektórych organów francuskich, 
płaszczących się przed północną protektorką Rosyg, 
daje nam artykuł p. Rambau w Revue des deux Mon- 
des o pieśniach ludu rosyjskiego ku pamięci Piotra W. 
Autor artykułu na wstępie apoteozuje dwie postacie 
z historyi rosyjskiej: Iwana Groźnego, właściwego fun- 
datora monarchii i Piotra Wgo, cywilizatora Rosyi. 
Dziwi się, że Rosya niewydała Homera, któryby z pie- 
śni ludowych o Piotrze W. utworzył taką całość, jak 
Iliada lub Odyssea. P. Rambau zastępuje ten brak, ro- 
biąc parafrazy pieśni ludowych na cześć mamki Cara 
Piotra, jego nauczycieli, towarzyszy podróży i na cześć 
rzezi Streliców. Minęły czasy, kiedy Revue des deuw 
Mondes zamieszczała artykuły Un počte anonyme lub 
Une annewion d'autrefois p. Klaczki. Dziś przyjmuje 
powiastki kołomyjskie p. Sacher Masocha z aktów po- 
licyjno-kryminalnych wyjęte, lub też kadzidła wielkości 
cara przez autora, który ma jeszcze tę korzyść, że jego 
imie przypomina koniuszego, co schwytał Berezow- 
skiego. 

Teatr. We czwartek dnia 14 sierpnia, komiczna 
operetka w 1 akcie z muzyką Fr. Suppó, przełożył 
W. L. Anczyc: Dziesięć cór na wydaniu i kroto- 


Mraków 13 sierpnia. 


Kolej wegiersko - wschodnia. 


Wczoraj odbyło stę zgromadzenie posiadaczy 
akcyj kolei wschodnio-węgierskiej ( Ostbahn), zwo- 
łane przez komitet tymczasowy. Przewodniczący 
adwokat Dr Wilkosz Ferdynand m gr posiedze- 
nie i zanim przystąpiono do obrad dał historyczny 
pogląd na cały przebieg budowy tej kolei i emis- 
syi akcyi, z którego nader jaskrawo wypłynęło, że 
już od samego początku przedsiębiorcy ułożyli 
stko w ten sposób, iż z góry przyszli akoyo- 
naryusze mieli być oszukani, albowiem zd: fraudo- 
wano przez cały czas budowy około 20 milionów 
Zł. w. a. Przedsiębiorcami byli bracia Waring, a 
dopomagał im w tym Anglobank. Rzeczywiście plan 
ten powiódł im się najzupełniej, gdyż w końcu 
przyszło do tego, że rząd węgierski odmówił wy- 
płaty procentów, a akcyonaryusze ponieśli niosły- 
chane straty. TAA 

Następnie przedstawił Dr. Wilkosz co ee 
czas zrobił tymczasowy komitet krakowski do 
rego zgłoszono dotąd 7,095 akcyj. Najprzód po- 
rozumiał się z komitetami wiedeńskim, fraukfur- 
ckim i lwowskim, z których pierwsze dwa nie od- 
powiedziały, ostatni przyobiecał iść ręka w rękę z 
komitetem krakowskim; dalej wniósł protesta do 
ministerstwa komunikacyj i handlu przeciw uchwa- 
łom ostatniego zgromadzenia waluego przez Anglo- 
bank zwołanego; wreszcie domagał się wypłaty, 
jak najrychlejszej kuponu lipcowego i oświadczył 
ministerstwu węgierskiemu, że wszelkich użyje środ- 
ków, aby prawa akcyonaryuszów nie poszły w po- 
niewierkę. Największą zasługę w poruszeniu 
tej sprawy przypisał Dr. Wilkosz p. Ignacemu Żół- 
towskiemu; on bowiem pierwszy dał room 
do energicznego działania i pierwotnie sam zaczą 
działać dla dobra akcyonaryuszów. Jego dopiero 
wystąpienie wywołało następne kroki, jakie komi- 
tet przedsięwziął. | } ; 

Co do dalszej akcyi przedstawił Dr Wilkosz, iż 
tylko od energicznego działania zależy przyszłość 
i przedłożył Zgromadzeniu do przyjęcia następują- 
ce wnioski, które po krótkiej naradzie z małemi 
poprawkami jednomyśloie uchwalone zostały : 

1) Poleca się komitetowi nowo wybranemu, aby 
w połączeniu z komitetem lwowskim i innemi - 
prowadził na zasadzie statutów zwołanie nadzwy- 
czejnego walnego zgromadzenia akcyonaryuszöw do 
Pesztu. 

2) Na zgromadzenie to ma być wysłaną przez 
komitet taka liczba delegatów, aby wszystkie akcye 
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czne, nad ponętne i świetnie modelowane tamtych 


= było ważne w całej rozci 


_ religijność, ową czystość 
= wność Fiesolych, Lippich, 
sq podstawą świętego natchnienia, 
- zyazmu i głębokości, które nas w cinque-, : 

w quattro-centistach zachwycają i w idealny Świat 
_ unoszą. Niemcy mają ich nieporadność, ich brak 
_ technicznej zręczności, mają nawet naiwność, tylko 
że ta niemiecka dzisiejsza naiwność to nie owa 


 ważeniem wszystkiego zastąpi brak 


_ Może być, że więcej ma uroku butny bursz nawet 


nie lepiej malują, poprawniej 
lują, niż starzy Florentczy 
tak niezręczni i niepor: 


całą młodzieńczą siłą i energią — ale to tylko 
siła fizyczna; duchowa wartość obu jednaka — 
żadna. 

Z tego wszystkiego wynika przecież jedna zale- 
ta Niemców pod względem artystycznym: oto, że 
gdy ich studencką siłą i szorstkością w pojmowa- 
niu rzeczy, połączy się właściwe temu narodowi 
zamiłowanie zatrudnień codziennych, życia spokoj- 
nego i dobrobytu, ten ich idealizm Ew o który 
na ziemi widzi cel swych marzeń — a obok tego 
drobiazgowa pracowitość, systematyczność i aku- 
ratność obserwacyj, mogą przynajmniej w niższym 
zakresie sztuki, w malowaniu epizodów życia mie- 
szczańskiego i wiejskiego, w przedstawianiu zwie- 
rząt domowych, których chów tak wydoskonalili, 
scen wreszcie gospodarskich i rolniczych, wykazać 
się dziełami prawdziwie niezrównanemi. 

Tymczasem Francuzi przy całej swej towarzy- 
skiej ogładzie, przy całym zasobie elegancyi ze- 
wnętrznej i zamiłowaniu do życia salonowego, do- 
szli przez swe duchowe zepsucie, i wolteryańską 
negacyę do tego, że ich już nic nawet materyalna 
strona życia nierozgrzeje, niewypoetyzuje, i jeśli 
co jeszcze malują dobrze, to tylko portrety albo.... 
obscoena. 


i Wenecyanie często 

_ A mimo to któż nie 
niezgrabnych nieraz po- 
Fiesolego, Gianbellina, 
sceny męczeńskie i tragi- 


Perugina nad dosadne 


cam, yom Zuzanny, Putyfarowe ? i 
apewne, jest pewna analogia między j a 
drugą stroną porównania; tylko żeby porównanie 
ości, potrzebaby, ażeby 
odbijała ową wiarę, 
uczucia i pOCZzCIWA nal- 
Mantegnów. Te bowiem 


gorącego entu- 
a nawet 


dzisiejsza sztuką niemi 


miła prostota wieśniaka poczciwego; pod tym bra- 
kiem form kryje się studencka niedouczonost, 
która myśli, że szorstkością i ostentacyjnem lekce- 

ze jaki w 
sobie czuje; pewna burszerya, która cechuje 
wszystko co niemieckie i wszystkich Niemców. 


w nic niewierzący od zblazowanego młodego starca 


rysują, silniej mode |i że więcej jest obiecujący, bo wyższy od niego 


biegłości, sprytu i wykształcenia na dobrych wzo- 
rach. A potem, tu się praca i natężenie opłaci, 
czyż to bowiem nienajzyskowniejszy kierunek? 

Na pierwszem miejscu między portrecistami po- 
stawić należy Cabanela, tego samego, o którego 
Wiośnie szeroko mówiliśmy już na początku. O ile 
w idealnym stylu, przy całym swym talencie jest 
nieznośny, bo jak wszyscy Francuzi za efektem go- 
ni, widza kokietuje i szuka oklasków, o tyle w za- 
kresie realnym jest nieprzewyższony. Tu umiał wy- 
lać całą skarbnicę estetycznego przemysłu, elegan- 
cyi, świeżości, nowości du picant przedstawienia, 
słowem, całe bogactwo tego co oni nazywają apprét, 
mise em scóne, chic; że tak samo jak w plodach 
przemysłu francuskiego jesteśmy odrazu podbici 
urokiem zewnętrznego objawu. Przypatrzmy się 
n. p. jego portretowi jakiejś damy w średniowie- 
cznym stroju, do której się przytula mała dzie- 
wczynka, podczas gdy chłopiec trochę zbyt dobrze 
żywiony, obok z łukiem w ręku stoi. Obraz ten 
staje się ozdobą sali zarówno przez szlachetność 
i prawdziwie francuską dystynkcyę w wyrazie twa- 
rzy pani, jak i przez gracyę dziewczęcia. Wszystko 
troje ma prócz tego tak wyraźną cechę wysokie- 
go pochodzenia, że bez pytania umieściłbyś je w 


Ale też w portrecie są mistrzami, tu bowiem nie- jednym z tych cichych i zamkniętych hótels na 
potrzeba wyższego polotu, niepotrzeba tej poezyi, | faubourg St. Germain. 


którą daje jedynie niewinność i religjność; tylko 


Francuzi w ogóle w manierach i zewnętrzym 
objawie, wyglądają znacznie więcej po pańsku niż 
Niemcy, którzy w przecięciu wszyscy mają W 80- 
bie coś mieszczańskiego, i nawet w purpurze uro- 
dzeni zdają się często należeć do thiers état. O tem 
może się każdy przekonać na wielu domach panu- 
jących. To też i Cabanela dama, choć skromnie 
dość ubrana, lecz każdy to powie na pierwszy rzut 
oka, należy do wielkiego świata, i to do tych, co 
woleliby niewiem co popełnić raczej niż wyjść z 
domu z paznokciem niedoglancowanym. 

Pewno potrzeba niemałego talentu charaktery- 
styki, by nam podobne właściwości uwydatnić. 
Przedewszystkiem pańskość. Są całe epoki, i 
wielcy malarze co tego niezdołają uczynić. Tak 8a- 
mo jak też i powne własności, całe zakresy UCZU- 
cia tylko w pewnych czasach i narodach objawiają 
się — w innych zaś wcale nie. Starożytność nie- 
znała n. p. dewocyi w dzisiejszem znaczeniu zaro- 
wno jak i w sztuce: nastroju (Stimmung). Pań- 
skość udało się dopiero Włochóm w drugiej poło- 
wie XVI wieku uwydatnić, a mianowicie Tiziano- 
wi. Ani Ghirlandajo, ani nawet szlachetny Rafael 
na ten ton nienatrafili w swych portretach. Niem- 
cy zaś najmniej ze wszystkich. Przypatrzmy się 
wszystkim Holbeinom, od grubego i rudego Hen- 
ryka VIII, co wygląda na handlarza zboża, aż do 
jego bankiera, słynnego złotnika Moretta, wszystko 


ordynaryjne chłopy szwajcarskie, co najwi j pe, 
kaci bazylejscy patrycyusze. Po za to Holbein an' 
kroku niezrobił, tak znakomity jak jest. Dopiero 
Tizian wydobył z swych portretów ową zimną, tro- 
chę sztywną pełną godności pewność siebie, to 
laisser-aller i zręczne trzymanie drugich w pe- 
wnem oddaleniu od siebie, tę równowagę i jedno- 
stajność w zewnętrznem okazywaniu się, która nie 
jest ani poczuciem swej wewnętrznej wartości, ani 
samą arystokracyą, lecz z niemi często w parze 
chodzi, choć się i bez nich obejść może. Van Dyck 
doskonale umiał to nieopisane coś oddawać, to 
też obok Tiziana należy on do najulubieńszych por- 
trecistów wielkich panów. Sławni francuscy por- 
treciści wieku Ludwika XIV, Rigand, Largilliere 
posiadali także ten sekret w wysokim stopniu, 
lecz przytem byli często afektowani i zbyt pompa- 
tyczni. Pomiędzy nowszemi zawdzięczał zmarły nie- 
dawno Winterhalter swą niesłychaną wziętość te- 
mu, że przy pięknym rysunku i smaku w układa- 
niu, miał znakomity dar nadawania nawet rotu- 
rierom i parweniuszom na tronach czegoś dziwnie 
dystyngowanego. 
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do komitetu krakowskiego zgłoszone, tamże były 
reprezentowane. 2 E 

3) Komitet nowowybrany ma nieograniczoną wła- 
dzę podejmowania. tego wszystkiego, co tylko za 
dobre uzna do strzeżenia praw akcyonaryuszów. 

Przytem zgromadzenie objawia swoje zdanie: iż 
w zasadzie zgadza się na wytoczenie procesu cy- 
wilnego o odszkodowanie przeciw braciom Waring, 
radzie zawiadowczej i bankowi anglo-austryackiemu 
wedle potrzeby zaś na oddanie całej sprawy są- 
dowi kryminalnemu — zachowując sobie poszu- 
kiwanie praw swoich przeciw rządowi węgierskiemu 
na drodze przez komitet za dobrą uznanej. 

4) Komitet stały składać się ma z 7 członków. 
Do powzięcia uchwał wystarcza obecność 5 oułon- 
ków. Komitet wybiera przewodniczącego. 

5) Wszyscy posiadacze akcyj mają w dniąch 14 
PO zawezwaniu przez komitet złożyć akcye swoje 
w miejscu przez komitet wskazanem. 

6) Na opędzenie kosztów obowiązani są posia- 
dacze akcyj złożyć na ręce komitetu w dniach 14 
po zawezwaniu kwotę 50 kr. w. a. od każdej przez 
nich posiadanej akcyi. 

7) Komitet obowiązanym jest po ukończeniu spra- 
wy zdać rachunek z czynności i wydatków. 

Po uchwaleniu tych wniosków przystąpiono do 
wyboru stałego komitetu, w skład którego wię- 
kszością głosów wybrani zostali: 

_ PP. Jan Kanty Kirchmayer, Mendelsburg, Dr Oet- 
tinger, Tadeusz Tarasiewicz, Dr Ferdynand Weigel, 
Dr Ferdynand Wilkosz, Iguacy Żółtowski. 

_ Spodziewaé się należy, że nowowybrany komitet 
jak dotąd tak i nadal gorliwie się zajmie sprawą 
sobie poruczoną. 


Memoryat 


Izby handlowo-przemystowej krakowskiej, dotyczący 
środków podniesienia niektórych gałęzi przemysło- 
wych przez zakładanie szkół rzemieślniczych, usta- 
nawianie nauczycieli wędrownych, wystawianie wzo- 
rów i urządzanie pracowni wzorowych za pomocą 
uposażeń i zasiłków rządowych. *) 
R. 1873. ' 


I 


Krakowska miejska szkoła przemy- 


słowa i muzeum techniczno przemysło- 
we w Krakowie. 


„Od czasu objęcia autonomicznego Zarządu spraw 
miejskich w r. 1866, gmina krakowska zwróciła 
całą usilność swoją na podniesienie szkół ludowych 
i instytucyj dalszego pouczania. 

Uznania godnemi są szczególnie starania łożone 
na urządzenie szkoły przemysłowej i techniczno- 
przemysłowego muzeum. 

Organizacya szkoły przemysłowej odbyła się 
w myśl statutu uchwalonego w Radzie miejskiej 
d. 17 września 1866, uzupełnionego dodatkami z d. 
17 marca 1869 i przyjętego następnie przez Radę 
Szkolną. j 

Szkoła miejska przemysłowa składa się z od- 
działu przygotowawczego i z Kursów specyalnych. 

Do oddziału przygotowawczego przyjmują się 
tylko uczniowie umiejący już czytać, pisać i racho- 
wać, a plan lekcyj obejmuje: a) udoskonalenie 
w czytaniu, pisaniu i rachowaniu, b) początki ry- 
sunków i kaligrafii, c) początki stylu i korespon- 
dencyi w polskiem i niemieckim językn, d) geo- 
grafię i historyą, tak powszechną, jak polską, tu- 
dzież początki nauk przyrodniczych, wykładane 
sposobem objaśniania odnośnych ustępów zawar- 
tych w książkach do czytania, u 4 1 zasad mo- 
ralnoéci nauczają kapłani w niedziele i święta. 

Kursa specyalne odbywają się znowu w dwóch 
oddziałach: w oddziale niższego budownic- 
twa, obejmującego nauki mularstwa, ciesielstwa, 
stolarstwa, kamieniarstwa it. p. i w oddziale 
mechaniki zastosowanej do potrzeb mechani- 
ków, maszynistów, budujących młyny, kowali, ślu- 
sarzy, puszkarzy i t. p. 

Celem przygotowania uczniów do przyjęcia tych 
wykładów, udzielają się w obu oddziałach: aryt- 
metyka, początki algebry, geometryi, fizyki i che- 
mii; teorya maszyn, rysunki, geografia handlowa, 
zasady gospodarstwa spółecznego i główne prze- 
pisy ustawy handlowej, wekslowej i ordynacyi 
przemysłowej. Dopełniają nauki: ćwiczenia w ko- 
respondencyi i prowadzeniu ksiąg handlowych, tu- 
dzież ig e dc lekcye języków żyjących i 


i. 

W oddziale niższego budownictwa udzielają nad- 
to: tecryę budownictwa i główne zasady policyi 
budowniczej, rysunku, planów budowniczych, orna- 
mentów, i uczą modelowania; w oddziale zaś me- 
chaniki : technologii mechanicznej łącznie z odno- 
śnemi rysunkami i modelowaniem. W końcu kur- 
sów wystawiają się zaświadczenia. 


*) Memoryał ten spisanym został na wezwanie mi- 
nistra Ziemiałkowskiego, który zaraz po objęciu urzę- 
dowania swego, zamierzył zwrócić uwagę ministra han- 
dlu, robiącego badania właśnie w tym kierunku, na od- 
nośne stosunki. galicyjskie. Dla znacznej obszerności 
memoryału podajemy go tu tylko w streszczeniu. 


Kurs papierów i pieniędzy. 


Kraków 13 sierpnia. 


żądzj łacą | Ware 
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Wiedeń 12 sierpnia. 
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Nauka udziela się w niedzielę od 10—12 zraua 
iod 2—4 po południu, w dni codzienne zaś z wy- 
jątkiem soboty od 7'/, do 8'/, wieczorem. 

Musiano nadto urządzić szkołę początkową dla 
tych, którzy nie umiejąc w wystarczający sposób 
czytać i pisać do szkoły przemysłowej wstępować 
nie mogli. 

Uczęszczanie: 

W r. 1869/70 w oddziale przygotowawczym 89, 
na kursach specyalnych 102, razem 191 uczniów. 
W r. 1870/71 w szkole początkowej 91, w od- 
dziale przygotowawczym 36, na kursach 30, razem 
157; w r. 1871—72 w szkol. pocz. 98, w oddz. 
przygotowawczym 59, na kursach 18, razem 290; 
w r. 1872—3 w szkole pocz. 59 w oddz. przyg. 
72, na kursach 131. 

Siły nauczycielskie brano z akademii techni- 
cznej, wyższej szkoły realnej, z gimnazyów, semi- 
naryum nauczycielskiego i ze szkół ludowych. 

Muzeum techniczno-przemysłowe po- 
wstało z przedmiotów, które niezmordowany w 
swych usiłowaniach twórca tegoż Muzeum Dr St. 
Baraniecki w czasie wystawy paryskiej, w roku 
1867 częścią zebrał, częścią zakupił. Przedmioty 
te w liczbie 5,000 darował miastu na cel założe- 
nia składu wzorów materyj surowych, półfabry- 
katów i wyrobów fabrycznych, ażeby zyskać przez 
to okazy, ułatwiające zrozumienie wykładów po- 
pularnych, które sam przy tymże zbiorze urzą- 
dzał. Przez subwencye miasta, przez dary prywa- 
tne i ciągłą pomoc Dra Baranieckiego, który nie- 
tylko nowe przedmioty dokupuje, ale i bezpłatnie 
Zakładem zarządza, przekształcił się skromny po- 
czątkowo zbiorek w zupełne Muzeum techniczne, 
zawierające w części już systematycznie zestawio- 
ne wzory płodów i wyrobów wszelkich krajów, 
stanowiące ważny materyał objaśniający wykłady, 
tudzież bibliotekę, laboratoryum chemiczne, 1 po- 
łączone z niemi: szkoły rysunków i wykłady po- 
pularne dla młodzieży obojej płci; wykłady han- 
dlowe, w sposobie przygotowania do szkół han- 
dlowych. Oprócz wymienionej tu szkoły przemy: 
słowej i wykładów urządzonych przy muzeum te- 
chnicznem, obręb Izby handlowej krakowskiej nie 
posiada żadnej innej szkoły specyalnej, z wyjąt- 
kiem szkoły tkackiej biało - bielskiej, która będąc 
właściwie w Bielsku, wychodzi już po za nasz 
obręb, i szkoły górniczej w Wieliczce. c 

Pierwsza dla Białej mało przynosi korzyści, bo 
wykład niemiecki staje się dla wielkiej liczby rze- 
mieślników tego miasta nieumiejących po niemie- 
cku, nieprzystępnym. 

Szkoła górnicza w Wieliczce, założona 16 gru- 
dnia 1861 utrzymująca się subwencyą rządową 
zalimitowaną na 800 do 1000 złr., służyć ma do 
wykształcenia niższych urzędników w nadzorze 
górniczym zatrudnionych. Dzieli się na szkołę 
przygotowawczą i na kursa specyalne, odbywające 
się przez trzy lata w jednej godzinie codziennej, 
poobiedniej. 


LS 
Przyjechali do Krakowa od 11 do 13go sierpnia. 


HOTEL POLSKI pod BIAŁYM ORŁEM: Włady- 
sław Grabiański, Stanisław Rudzki włać. dóbr, Adam 
Breitenwald wł. d., Ludwika Poleska właś. dóbr i Leo- 
pold Nowak właś. dóbr z Kongresówki, Karolina Zyle- 
wiczowa wł. d. z Litwy, Julian Jabłonowski z Podola, 
Aleksander Jabłonowski z Warszawy, Sylwester Turski 
ze Lwowa, Aleksander Rudakow prof. z. Petersburga, 
Leokadya Bielajew z Lublina, Michał Malinowski z 
Kielc, Józef Węgierkiewicz z Miechowa. 

HOTEL SASKI: Teofil Świerczewski z żoną z Chro- 
brza, Roman Pilat ze Lwowa, Józef Popławski z Kon- 
gresówki, Romuald Muchowicz z Warszawy, Wacław 
Święcicki z Warszawy, Leszek Dąbczański właśc. dóbr 
¿ Galicyi, Ewa Popielowa z familią wł. d. z Warszawy, 
Aleksander Piechocki z Warszawy, Hortenzya i Izabella 
Lombard z Warszawy, Wacław Popiel wł. d. z War- 
szawy, Stefan Bielki z Kongresówki, Michał Drzewiecki 
i Franciszek Tomaszewski ze Szczawnicy, Mieczysław 
Kępieński wł. dóbr z Galicyi, X. kanonik Karol Miko- 
szewski z Paryża. Józef Hoelcel z familig wł. d., Fer- 
dynand Kutner kupiec z Wiednia, Baltazar Capogrossi 
adwokat z Włoch. 


(Nadosłane). 


Wszystkim cho przywraca siłę 
izdrowie bez lekarstw i kosztów 
Revalesci¢ére du Barry z Londynu. 


Żadna choroba nie może sig oprzeć delikatnej Revalesciers 
du Barry, która usuwa bez leków i kosztów b aed cier- 
pienia żołądkowe, nerwowe, piersiowe, płacowe, choroby wa- 
troby, gruczołów, błon śluzowych, pasm. nerek, gruźlicę, 
mehoty, dychawicę, kaszel, niestrawność, zatkanie, rozwolnienie, 
bezgenność, osłabienie, hemoroidy, wodną er febrę, 
zawrót głowy, uderzenia, szum w uszach, nudności i wymioty 
nawot wsród ciąży, diabetes, melancholig, chudnięcie, reuma- 
ryzm, gościec i bladaczkę. 

Wyciąg z 75,000 świadectw o wyleczonych chorobach prze- 
ayla się na żądanie opłatnie. 

Pożywniejsza niż mięso, Revalezciere jest o 50 razy tańsza 
dé lekarstwo. W puszkach zawierających */, funta 1 złr.50 0., 
, £ 2 dy. 50 0., 2 funty 4 złr. 50 o., 5£ 10 złr., 12 f 20 
lr., 84 1. 36 złr., Biszkopty Revalesciórs w puszkach po 2 złr. 
0 o. i 4 air. 50 0. Revalesciere chocolatée w tabliczkach i 
proszkach na 12 filiżanek 1 złr. 50 centów, na 24 filiżanek 
2 gir 50 cent., na 48 filiżanek 4 złr. 50 cont., w proszkach 
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CZAS 2 Czwartku 14 Sierpnia 1878: 


z zaa mot 10 złr., 258 filiżanek 20 a ae popek 
_ ur. sca sprzedaży: B du Barry « Comp. W W168: 
dniu, Wan Nr. e Sako Jósef „Trauosyńtki, 
NA w Tarnowie W. T. A. Wielogórski również we wszy 
atkich miastach u znanych aptekarzów i kupców. Z Wiednix 
'skusecznia się przeszłka » różne strony za zaliczką lub rze: 
<446m pocztowym. 
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PRZEGLĄD POLITYCZNY. 


Depesse tole.jr y r ge 


Paryż 11 sierpnia. Dziennik Z’ Assemblée 
nationale stwierdza zgodność wszystkich frakeyj 
większości na podstawie zbliżenia się obu liuij 
domu Bourbońskiego. L’ Union ogłasza notę, która 
potwierdza windome już szczegóły zjazdu w F rohs- 
dorf i obopólne zadowolenie książąt. Nota rze- 
czona powtarza oświadczenie hr. Paryża zrobione 
w imieniu swojem oraz swojej familii i mówi, że 
oświadczenie to nadaje spotkaniu prawdziwy cha-. 
rakter polityczny. Prawdopodobnie książę Dóca- 
zes mianowany będzie posłem w Londynie, a hr. 
Harcourt w Wiedniu; jenerat Leflö pozostanie 
w Petersburgu. ; 

Paryż 11 sierpnia. Minister skarbu Magne 
zamierza ostatnią ratę kontrybucyi 250 milio- 
nów splació wraz z procentami jeszcze przed d. 5 
września. ' y 

Paryä 12 sierpnia. Ajencya Havasa oświad- 
cza, iż bezzasadnem jest doniesienie dziennika Le 
Sotr, jakoby komisya nieustająca postanowiła za- 
raz po wyjściu wojsk obcych z zajmowanych de- 
partamentów zwołać zgromadzenie narodowe, aby 
wnieść przywrócenie monarchii. Deputowany książę 
Marnier umarł. Minister handlu jedzie w przy- 
szłym tygodniu do Wiednia dla obejrzenia wystawy 
powszechnej. y 

Londyn 11 sierpnia. Dotychczasowy kanclerz 
księstwa Lancaster Childers, obstaje przy zamia- 
rze usunięcia się do życia prywatnego. Bezzasadng 
jest wiadomość o jego mianowaniu na urząd kan- 
clerza skarbu. Dotychczasowy naczelny komisarz 
(minister) robót publicznych Ayrton ma otrzymać 
urząd naczelnego obrońcy. 

Rotterdam 11 sierpnia. Jansenistowski bi- 
skup z Deventer Heykamp, wyświęcił dziś janseni- 
stowskiego biskupa w Harlem Rinkela i staroka- 
tolickiego biskupa niemieckiego Reinkensa. Obe- 
cnych było 14 księży holenderskich, 7 zagravi- 
cznych, 40 członków gminy kościelnej i misyona- 
rzy, oraz kilku uczniów seminaryum z Amersfort. 

Bonn 11 sierpnia. Biskup starokatolicki Dr. 
Reinkens wydał list pasterski, w którym roz- 
biera położenie i zadanie starokatolickie. Biskup 
wyraża się ze względu na swój urząd biskupi w ten 
st o ób, że takowy nie jest przywilejem dla małej 
liczby odszczególnionych, ale służbą dla wiernych. 
Do urzędu biskupiego należy także uczyć posłu- 
szeństwa zwierzchności świeckiej, jako religijnego 
obowiązku sumienia; biskup, który tego nie czyni, 
dopuszcza się zdrady urzędu swego. 

Bern 11 sierpnia. Francya weźmie udział 
w tutejszej konferencyi międzynarodowej pocztowej. 

Madryt 11 sierpnia. Fregata niemiecka „Fry- 
deryk Karol* przybyła do Malagi, zostawiwszy straż 
statków „Almansa“ i „Victoria“ okrętom angiel- 
skim. Zapewniają, że Martos i Sagasta poje- 
dnali się z ministerstwem. Ministeryum postanowi- 
ło odrzucić żądanie kortezów względem amnestyo- 
nowania osób biorących udział w ostatniem powsta- 
niu. — Pomimo zezwolenia Don Carlosa, niepo- 
dobna przywrócić ruchu na kolei północnej, gdyż 
bandy na północy odmawiają posłuszeństwa Don 
Carlosowi. W kortezach rozpoczęto obrady nad 
konstytucyą. Leon energicznie sprzeciwia się utwo- 
rzeniu państwa związkowego, które byłoby powro- 
tem do Średnich wieków i do systemu feudalnego. 

Belgrad 11 sierpnia. Ajent dyplomatyczny 
rosyjski Szyszkin wrócił tu z urlopu. Prezes 
ministrów Risticz oczekiwany 15go b. m. 

Monstantynopol 11 sierpnia. Kiamil 
bej, wielki mistrz obrzędów, który ten urząd spra- 
wuje od 28 lat, nagle został usunięty z niewiado- 
mych powodów. Poseł angielski odwiedził go wczo- 
raj i zapewnił o swoim współczuciu. | sk? 

Honstantynopol 11 sierpnia. Ali bej, 
były mustaszar w ministerstwie policyi, mianowany 
wielkim mistrzem obrzędów. 

— EE 


Dotychczas nie znalazła Nowa Presse ani jedne- 
go słowa odpowiedzi na artykuł urzędowej Gazety 
Lwowskiej. Zaprzeczenie 0 ucisku żydów w Galicyi 
było bezwzględnie stanowcze 1 nosiło na sobie ce- 
chę prawdy do tego stopnia, że monitorowi stron- 
nictwa t. z. wiernokonsytucyjnego nie pozostało nic 
innego jak milczeć. I słusznie, Po. kiedy niemożna 
odeprzeć zarzutów, a przyznać ich nie wypada, to 
najlepiej milczeć, choćby Się, hiner narazić na 
przypomnienie sobie przysłowia: a tacet. : 

Osten donosi, że odbyła się W iedniu konfe- 
rencya przywódzców stronnictwa prawa z przywódz- 
cami stronnictwa katolicko-politycznego, na której 
chciano doprowadzić do solidarnego postępowania 


ządają| płacą 


w wyborach bezpośrednich. Podczas obrad pokaza- 
ło się, że w wielu punktach obie strony się zga- 
dzają, a nawet przywódzcy stronnictwa prawa u- 
znali za dobry i przyjęli program stronnictwa ka- 
tolicko-polityeznego. Mimo tego nie zgodzono sig 
jeszcze na wspólną taktykę, ponieważ stronnictwo 
prawa niechce odstąpić od związku z opozycyą na- 
rodową; stronnictwo zaś katolicko-polityczne mnie- 
ma, iż w przychylności rządu więcej widzi rękojmi 
dla zachowania interesów katolickich, niż. w soli- 
d: rności z dążeniami narodowemi, które nie zaw: 
sze mają te same cele, co kościół katolicki. 

Dopiero wyezytawszy tę wiadomość w Osten zro- 
zumieć można dzisiejszy wstępny artykuł, Ay 
Pressy, która przelękniona rokowaniami dwóc 
stronnictw, z któremi bądź co bądź liczyć się trze- 
ba, porusza znowu kwestye wyznaniowe, od ich za- 
łatwienia czyni zawisłym byt gabinetu obecnego, i 
z całą bateryą argumentów wyrusza przeciw stroni- 
ctwu katolicko-politycznemu. Nie jednokrotnie za- 
bieraliśmy już głos w tej sprawie i wyjaśniali nasze 
stanowisko, nie będziemy się więc dzisiaj powta- 
rzali, zwracamy tylko uwagę na nową trudność, ja- 
ka powstała dla stronnictwa wiernokonstytucyjnego, 
z możebnego połączenia się dwóch nieprzychylnych 
mu stronnictw, pomimo, iż jedno z nich cięży ku 
rządowi. 

W właściwej rubryce zwracamy uwagę na gor- 
liwość dzienników urzędowych w odpieraniu zarzu- 
tu, jakoby gabinet wiedeński zajmował się sprawa- 
mi orleańsko-legitymistycznemi. Podobnie jak Frem- 
denblatt w Wiedniu, tak Pester Lloyd w Peszcie 
odbiera natchnienia z ministerstwa spraw zagrani- 
cznych. Ostatni ten dziennik łączy się z temi za- 
przeczeniami i twierdzi, że Austrya tak mało mię- 
sza się w sprawy francuskie, jak w hiszpańskie i 
od samego początku stała i stoi zdala od tego co 
się dzie w Frohsdorf. 

Pochopność dzienników wiedeńskich w zaprze- 
czeniu tej pogłosce jest łatwą do zrozumienia; in- 
terwencya bowiem hr. Andrassego w sprawy dyna- 
styczne francuskie nietylko wobec rządu Republiki 
mogłaby kompromitować Austryę. Łatwiej byłoby 
wytłomaczyć się przed ks. Broglie niż przed ks. 
Bismarkiem, bo podobno ostatni bardziej sig oba- 
wia katolickiego monarchizmu we Francyi, niż 
pierwszy przestrzega formy republikańskiej. To 
pewna, że leży w interesie Austryi, aby Francya 
jak najprędzej z zatargów stronniczych i domo- 
wych wydźwignąć się mogła, a pojednanie jakkol- 
wiek bądź usuwa przynajmniej jeden rozdział Pra- 
sa wiedeńska jednak nie z tego punktu interesu 
państwa zwykła się zapatrywać i pogłoski tej uży- 
wa, aby alarmować opinię, że ministeryum wspól- 
ne wdaje się w konszachty z legitymistami, ultra- 
montanami i reakcyą europejską. Do chóru ofiey- 
alnych zaprzeczeń przyłączyła się i Gazeta Lwow- 
ska dziwiąc się nieco naiwnie, że dzienniki wie- 
deńskie pochopne są do rozsiewania fałszów. 

Dochodzi nas z dobrego źródła wiadomość , ja- 
koby pobyt Szacha w Wiedniu nie minął bez dy- 
plomatycznych dla Austryi korzyści, miał bowiem 
stanąć traktat handlowy między Austryą i Persyą 
z dodatkiem politycznej klauzuli nader zbliżonej 
do warunków traktatu persko-pruskiego, prawa in- 
terwencyi w razie sporów Persyi z Turcyą. Jeśli 
nasze informacye nie mylą, traktat ten ma być o- 
głoszonym dopiero po podróży N. Pana do Peters- 
burga. _ 

Oprócz sporu z arcybiskupem Ledóchowskim o 
nominacyę proboszcza, zaszedł ten sam przypade 
w dyecezyi Fuldajskiej, gdzie biskup Rótt przeniósł 
proboszcza bez wiedzy rządu. Rząd natomiast od- 
jął zapomogę seminaryum, na co biskup odparł 
obwieszczeniem, iż nie udzieli godności kapłańskiej 
żadnemu teologowi, który poprzestanie na zakła- 
dach naukowych rządowych, gdyż te nie dają mu 
rękojmi. | 

Nordd. allg. Ztg podnosząc obchód konsekra- 
cyi pierwszego biskupa starokatolickiego Reinkensa 
odbytej w Rotterdamie, o której piszemy kilka u- 
wag na wstępie, szczególniej ze względu na list 
jego pasterski, z telegramu dotąd nam znany, po- 
daje biografię nowego biskupa i wymienia jego 
prace literackie. Dzienniki nieprzychylne temu 
rządowemu episkopatowi przytaczają dedykacyę 
dzieł Reinkensa cesarzowi Napoleonowi III na do- 
wód braku patryotyzmu niemieckiego u nowego 
biskupa. Na błędnej drodze znajduje się tu opo- 
zyeya kościelna, bo w chwili dedykacyi dzieł Rein- 
kensa, nie było to zdradą stanu, ani grzechem 
przeciw narodowi, zostawać w stosunkach z Na- 
poleonem. 

Wnosząc z zapatrywania się organów urzędowych 
pruskich, nie sprzyja gabinet ks. Bismarka usiło- 
waniom zjednoczenia Bourbonów i Orleanów, i prze- 
kłada republikę nad domniemaną restauracyę mo- 
uarchiczną. Niedziwimy się temu wcale. W Repu- 
blice mogą być stronnictwa nieprzyjazne polityce 
niemieckiej, ale też znaleść się mogą środki na ich 
zneutralizowanie albo nawet zastąpienie żywiołów 
nieprzyjaznych przychylnemi; gdy w monarchii 
są pewne konieczności narodowej tradycyi i wiel- 
kości, z pod których żadna dynastya wyłączać się 
nie zdoła. 

Dzienniki legitymistyczne głoszą zupełne pojedna- 
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nie dwóch linij burbońskich , stanowczą zgodę za- 
sad. Hervé w Journal de Paris zapewnia, że spo- 
tkanie w Frohsdorf nieograniczyło się na formach 
familijnej tylko zgody; Veuillot w 7 Univers mówi, 
że już mamy jedną rodzinę królewską, a hr. Pary- 
ża zbliżając się do hr. Chamborda jako krewny, 
odchodził odeń już jako syn. Dzienniki orleanisto- 
skie są natomiast bardzo oględne i starają się ująć 
ważności spotkaniu. Według nich, była to zgoda 
prywatnej natury, a kwestyj politycznych wcale nie 
poruszano. Tak pisze La France i Journal des 
Débats, który jakkolwiek dziś jest republikanckim, 
wszelako szkołą i związkami najlepiej zwykł cha- 
rakteryzować ducha stronnictwa o trójbarwnej cho- 
rągwi. Prasa republikancka w spotkaniu w Frohs- 
dorf czerpie temat do gwałtownych wycieczek na 
konserwatystów, ‚ua większość Zgromadzenia i na 
rząd, podejrzywając go o udział, jak mówi organ 
Gambetty, w dawno przygotowanym spisku. Pisma 
bonapartystowskie zdają się być obojętnemi. 

Polityka finansowa nowego gabinetu włoskiego, 
która ma oswobodzić Włochy z jarzma, pod jakiem 
stęka, zależy na usamowolnieniu się z pod u 
banków. Sella i Lanza pragnęli oddać służbę = 
bową pod zarząd banków, tak iżby państwo zosta- 
wało jakoby na pensyi, gdy Minghetti chce wypu- 
ścić w obieg bilety skarbowe i spłacić banki. Dotąd 
dopiero przygotowania do tej zmiany są robione. 
Czy skarb znajdzie dosyć zaufania i nie sprowadzi 
deprecyacyi papierów swoich, na to pytanie nie 
można dziś odpowiedzieć. 

W kościele anglikańskim zaczyna się od dawna 
ruch religijny anti-episkopalny ze strony duchowień - 
stwa parafialnego, które czysto teologicznemi po- 
budkami powodowane, zaleca powrót do obrzędów 
i przepisów kościoła katolickiego. Petycye opatrzo- 
ne licznemi podpisami księży, nie znalazły u bis- 
kupów przychylnego przyjęcia; owszem, ci ostatni 
odwołują się na ustawy państwa w obronie przeciw 
katolicyzmowi. 

Kryzys ministeryalna w Holandyi tylko odroczo- 
na do powrotu króla z podróży po Szwajcaryi, gdyż 
minister wojny obsteje przy żądaniu dymisyi. Ho- 
landya rozpoczęła drugą wyprawę na Aczyn, którą 
ma dowodzić jenerał von Swieten. Eskadra jest 
wzmocniona i blokuje porty. Wśród tego rząd ho- _ 
lenderski ogłosił w koloniach swoich zechodnio 
indyjskich usamowolnienie niewolników, które się 
odbyło w ostatnich daiach czerwca najspokojniej. 

Lubo rządowi hiszpanskiemu powodzi się z czer- 
wonymi, których przewagę na południu złamał, a 
nadto donoszą o rozbiciu Contrerasa prowa € 
go 2000 ludzi na Madryt, wszelako ta właśnie 
wiadomość jest dla nas niewytłumaczoną. Jak to? 
śmiałżeby Contreras w parę tysięcy ludzi chcieć 
się pokusić o zdobycie stolicy, czy więc liczy ra 
posiłki w łonie stolicy mające mu przyjść w po- 
moc i jakby tylko czekające hasła z zewnątrz? 

Mniejszość w łonie kortezów domaga się amne- 
styi dla powstańców, czemu rząd jest przeciwny. 
Jeżeli lewica działa solidarnie z powstańcami, na- 
tedy nie mą rząd podstawy dość silnej, aby się 
utrzymał. 


Ostatnie depesze telegraficzne „Czasu“ 


Fulda 13 sierpnia. Z powodu zaniechancgo 
zawiadomienia o przeznaczeniu jednego kapłana 


k | katedralnego i proboszcza, zarządzonem zostało 


postępowanie sądowe przeciw tutejszemu bisku- 
powi Roett. 

Strassburg 13 sierpnie. Cesarz wydał 
do jenerała Manteuffla er tm | do u- 
dzielenia go armii okupacyjnej, w którym wyraża 
uznanie swoje za szczególny takt militarny i karność. 
N u 
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4 CZAS z Czwartku 14 Sierpnia 1873. 
dla poratowania chwilowego, szczególnie w miejscach gdzie zawezwanie pomocy lekarskićj jest z trudnościami i stratą czasu połączone; — zawierają: 


4) płyn do nacierania, 5) i 6) płyny desinfekcyonujace, 7) przyrząd do rozprószania tychże, wraz z instrukcyą użycia. 


Do nabycia w Aptece „pod Węgierską Korona“ 


Podziękowanie. Okulista | 
Dotknięty panującą | w mieście naszem Dr. Med. Józef Kilarski 


idemią, posłał zni a- 
epidemią, posłałem bezwłocznie do Dr. Ja osiadłszy od roku we Lwowie, zaj- 
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epidemii niedoznając wypoczynku dniem i ang ine 
nocą spieszy bezinteresownie ra ratunek 
chorym, już nie mówię z poświęceniem ale KSIĘGARNIA 


z zaparciem samego siebie. Niechaj Ci 
szan. Panie te kilka słów dziękczynnych 
posłuży za publiczne uznanie twej pracy i 
uczciwego pełnienia obowiązków. 

Kraków dnia 11 Sierpnia 1873 r. 
(1480-2-3) Józef Kiciński. 


W. Jaworskiego 


w. Krakowie. 


awiadąmiam niniejszem Wielebnych 
Księży Dobr., że tom IV Psal- 
terza w tym tygodniu ro- 
zesłanym będzie tym wszyst- 
kim prenumeratorom, którzy złr. 2 50 
już nadestali. Zarazem proszę najuprzej- 
mié) WW. Księży, życzących posiadać kom- 
pletne pe: alga gale an całkowitą 
& „|suwe, bo z; powodu znaczuych-kosztöw na 
Wszystkim panom Ur ZĘ rachunek ans nie moge. 
dnikom stacyi kolejowćj,| Kraków dnia 11 Sierpnia 1873 r. 


a szczególnie panu naczel (147923, _ Władysław Jaworski. 
nikowi Braun w Trzebini 
Apteka 


slockmara y Krakow 
po 


ciu groźnego pożaru w mieście na dniu 
z 7 na 8 Sierpnia b. r. o 111, godzi- 
szukuje ucznia, 
a od 1 Pazdziernika r. b. 


nie w nocy, składamy nasze winne i 
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serdeczne podziękowanie w imieniu ca- 
łego miasta za tychże nad siły sta- 
Najlepszy zielony. żelazisty witryolej 
w beczkach po 1 cetnarze po 15%, Tal. 


ranny ratunek i niezmordowaną gorli- 
“ 1? 


wą pracę. 
” U ” ” {A » 
za centnar cłowy na miejscu w Wrocławiu polecają 
za gotówkę lub zaliczką. 
Bracia Oestreicher 
w, Wrocławiu. 


Urzędnik 
gospodarczy 


kawaler, mający Jat 32, który przez kilka 


wynagrodzić mego zbawcę 
lat większą posiądłością w Szlasku pru; 
skim samodzielnie zarządzał i chlubne na 


Wo Dr. Maurycego Preya [sismos mic nto na 


mieszkającego pod 1. 86 na Kaźmierzu | Galicyi odpowiedniego miejsca. Na żądą- 
poczuwam się do obowiązku, publicznego | nie może złożyć kaucyę odpowiednią roz- 
podziękowania Temuz, za -przywrócenie mi |ległemu zarządowi. — Zgłaszający posiada 
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muż tylko zawdzięczam, ze-azkieletowi, już | Może też dostawié rekomendacye zaanych 
tylko ziemią mającemu być pokrytym, swo- w Galicyi obywateli ziemskich. 
jem nadzwyczajnóm zajęciem przywrócił] Oferty znaczone H. B. 29 przyjmuje 
ompletne zdrowie. do dalszero przesłania Administracya 
Kraków dnia 12 Sierpnia 1873 r. „Czasu“, (1471-2-3) 


(1508) W. Grzywacz, 
pod L. 72 G. VIIL ulica Starowiślna. 


Najszczersze podziękowanie 
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przez swoją z przytemnością udzicloną mi : : $ REN 
pomoc, przyczynił się wiele, do odzyskania reputacyą zyskuje powszechną wziętość. 
mego zdrowia! Za tę drogocenrą usługę | Utrzymują ten balsam w KRAKOWIE pp. 
zasylam Ci zacny lekarzu szczere „Bóg |aptekarze W. Redyk, Dr. Sawiczewski, J. 
zapłać. “ (1507)] Trauczyński, E. Stockmar i pp. J. Jahn, 

Chrzanów dnia 4 Sierpnia 1873 r. J. N. Walter, — w Tarnowie p. Wielo- 

Ludwik Kopczyński, c. k. woźny sądowy. |górski, — w Bochni p. Niedzielski, — we 
wowie i na prowincyi każda prawie apteka 
i znaczniejsze handle. (1360-6-6) 


Trzebinia dnia 11 Sierpnia 1873 r. 


Dawid Glass, 


(1505) burmistrz. 


(1440) 


Podziękowanie. 


Nie będąc w stanie materyalnie 


Niezawodne lekarstwo 


na cholerę. 


Doświadczonym środkiem na epide- 
mię choleryczną tak nieprzyjazną rodza- 


Orina Zakładu $. Józefa dla osiero- 
conych chłopców w Krakowie, składają 
podziękowanie Wnu P. Twar- 
dowskiemu za sto przeszło wazonów 
kilku i kilkunastu lat wychodowanych ro- 
ślin, które temuż zakładowi darować raczył. 


(1504) 
. p k 
Poszukuje SIĘ «tunes pree 

ciąg czasu 

każdćj ilości masła, szcze- 
gólnićj zaś świeżego. niemnićj 
rozmaitego sera. Dostąwcy zechcą 
swe oferty wraz z podaniem najtańszych 
cn nadesłać znacz. ND. 104 do jeneral 
nej ajencyi ekspedycyi ogłoszen 
&. L. Daubego w Peznaniu:. |. 
(1395-1-2) 75554) d 


Ważne dla hut szkła. 


Całkowitych rysunków do népan ch jako | 
praktyczne i korzystne pleców, Quint. 
Streckéfen), niemnićj wszelkich części 
żelaznych dostarcza 


Odlewarnia żelaza | akin budowy 


do kupna na 


nową taryf 
związkowych u i 


Lwów w Lipcu 


maoh 
D. Pistorius 
(1391-1-4) _ pod HOLZMINDEN. (1453-2-3) 


Czcionkmi Drukarni Leona Passkowskiego. 


Ces. król. 


Kolej galicyjska 


awskiemi stacyami z jednój, a stac; | 
otyezaeych opłat frachtowych w pölnoeno-galie 
1 Września 1870 "r. jakoteż w dodatku z d. 1 


) dyrekcyi ruchu we Lwowie, j 
neralnéj Dyrekcyi w Wiedniu. 


Cena 3 złr. w. a. Z opakowaniem 3 
J. Piepesa we Lwowie. 


zr, 20-cent. w. a. 
C. k. uprz. galicyjski akcyjny 


BANK HIPOTECZNY 


wydaje we Lwowie i przez 
FILIE 
w Krakowie, Czerniowcach i Tarnopolu 
od 1 Lutego 1873 r. 


ASYGNATY KASOWE 
5 procentowe płatne za © dni po wypowiedzeniu 
Sy ” ” ” 14 „ ” w 
” 30 „ ” „ 
G'. „ 39 39 $0 „ „ „ 
7 ” 3) „ 90 ” ” ” 


Wszystkie Asygnaty kasowe przed 1 Lutego 1873 
w obieg puszczone, oprocentowane będą od d. I Lu- 
tego 1873 r. o '» procent wyżój z zachowaniem do- 
tychczasowych terminów wypowiedzenia. 

Lwow, 20 Stycznia 1873 r. 


„ ” 


Dyrekcya. 
- Apteczki. cholerycane, 


Według przepisu Wgo Dra Jasińskiego 
już w roku 1866 i 1872 z wielkiem powo- 
dzeniem używane, są do nabycia w aptece 
pod złotym Jeleniem „Braci Lazow- 
skich“ we Lwowie. (1387-2-3) 


Cena 4 złr. 50 c. 
teoretycznie i prakty- 


Ogrodnik cznie wykształcony, 


kawaler w sile wieku, poszukuje w zna- 
czniejszych ogrodach odpowiedniój posady 


(1215-7-) 


CIERPIENIA SZYI 


CHOROBY | 
KRTANILUST | 
Cukierki Dethana 


3 niezawodnym środkiem przeciw elerpieniom 
azyl, utracie głosu, zapaleniu gar- 
dia, zwrzodowaceńiu, cuchnącemu 
oddechowi, oparzentu i nabrzmież 
niu w gębie, spowodowanem przez ciągłe pa- 
lenie tytoniu lub używanie merku- 
ryuszu. Lekarze zalecają je szczególnićj han 
znodziejom, méweom i śpiewakom. 

W Paryżu w aptece p. Detham, Faubourg 
St. Denis, 90, — w Krakowie w aptece p. J. 
Trauczyńskiego pod Koroną w: Rynku głó- 


wnym, — we Lwowie w aptece p. Mikola- Od Ś. Michała b. r. Bliższćj wiadomości 
seha. 11250-7-) |udziela p. Lenard w Wojniczu. (1495-2-3) 


SOCIÉTÉ FRANCO- AUTRICHLENNE 


pour les arts industriels 
Wien, Stadt, Hegelgasse $, H. Stock (verlängerte Johannosgas.) 


Etofies pour menbles, Soleries, Tapis d’Aubusson et de Smyrne, 
Velontés et Moquettes. a 
Rideaux tulles brodés, Cretonnes, Velours, Reps de laine, 
Spécialité de broderies et applications artistiques, Tapisseries des Gobelins. v 
Ouirs de Cordoue, papiers imitation’ cuir, papiers peints. 
Oéramiqnes pour panneanx et lambris, 
Faiences pour salles; de bains et cąrrelage. 


Entrée libre des magasins, 
Szczególność w materyach na pokrycie mebli, kobiercach , firankach, haftach 
i fajansach. 
Najściślejsza kupiecka rzetelność w połączeniu z artystycznym wprawnym gustem. 
-8-) Hegelgasse Nr. 8 na I. piętrze. 


(1149 r 
En voi Franco d'échantillons en province. 


Okolo 


BILARDÓW 


różne gatunki kijów bilardowych, tudzież wszelkie inne przybory bilardowe ma zawsze 
f gotowe na składzie do nabycia 


JAN HKNILL 
Fabrykant biłardów i kijów do bilardów w Wiedniu, Rossau, rothe Löwengasse 5i 7. 
Szezozólniéj zwiacam uwagę na moje świeżo uprzywilejowane 
sukna bilardowe t. z. wystawy powszechnej 
i na moje nowo wynalezione bardzo praktyczne i doskonałe 
przymknigola dziur do gry w karambol. 


Cenniki z rycinami przesyłam darmo i opłatnie. (1384-3-6) 


uprzyw. 


1873 r. 
DYREKCYA RUCHU. 


Karola Ludwika. 


Obwieszczenie. 


7 dniem 1 Wrzesnia r. b. aż do dalszego posta- 
nowienia zaprowadza sie dla ruchu pomiędzy galicyjskiemi i mol- 
ra Szezucinem z drugićj strony na miejsce 

yjskićj taryfie związkowój z d; 
Sierpnia 1871 r. uwidocznionych, 
związkową. którą nabyć można w naszych stacyach 
akoteż w ekonomacie naszćj je- 


Ogłoszenie konkursu. 


U. 12652. 

W Wydziale krajowym wakuje po- 
sada praktykanta konceptowego z pła- 
cą 500 złr. w. a. z dodatkiem do płacy 
etatowej w kwocie 125 złr. w. a. (a 
to aż do ostatecznego uregulowania 
plac urzędników i sług przy Wydzia- 
le krajowym, stósownie do uchwały 
(Wys. Sejmu z d. 6. Grudnia 1872.) i 
z dodatkiem na pomieszkanie w kwo- 
cie 100 złr. w. a. rocznie. 

Ubiegający się o powyższą posadę 
mają się wykazać iż nie przekroczyli 
wieku lat czterdziestu i złożyć dowo- 
dy, jako ukończywszy szkoły prawni- 
cze. źłożyli z dobrym postępem wszy- 
stkie trzy egzamina rządowe lub wszyst- 
kie egzamina ściśłe w celu uzyskania 
stopnia doktora praw. ` 

W podaniu należy nadto skreślić w 
krótkości przebieg swego życia, wyka- 
zać uzdolnienie i wiadomości potrze- 
bne przy pełnieniu obowiązków z wa- 
kującą posadą połączonych, wreszcie 
nadmienić, czyli pomiędzy podającym 
się o którym z urzędników krajowych 
nie ma pokrewieństwa lub powinowac- 
twa i w jakim stopniu, 

Zwraca się uwagę kandydatów, iż 
nowo mianowany., praktykant koncepto- 
wy złoży przysięgę służbową dopiero 
po sześciu tygodniach rzeczywistej słu- 
żby, od dnia przysięgi rozpocznie brać 
płacę a nominacyę na stałą posadę o- 
trzyma dopiero po upływie roku od 
żłożenia przysięgi, i w tym tylko ra- 
zie, jeżeli w ciągu. prowizorycznej ro- 
cznej służby odpowie wszelkim jej 
warunkom. Prawo pobierania dodatku 
na mieszkanie służy tylko urzędnikom 
stałym. 

Ubiegajacy się o wakującą posadę 
mają wnieść podania należycie ostęplo- 
wane najdalej do 31 Sierpnia 1873 
wprost do Wydziału krajowego, jeżeli 
zaś już obecnie znajdują się w służbie 
publicznej naówezas za pośrednictwem 
swej przełożonej władzy. 

Z Wydziału krajowego. 

Lwów dnia 25 Lipca 1878. 


HEMOROIDY 


LECZĄ SIĘ SZYBKO I RADYKALNIE, 
bez niebezpieczeństwa wpędzenia wewnątrz, 
przez użycie pigułek ze Scordium 
Dra LEBEL w Paryżu, 
ulica Lafayette, 113. — Cena Y i 4 franki. 

W Krakowie w aptece p. Trauczyńskiego pod 
Koroną w Rynku głównym, — we Lwowie w apte- 
ce pana Mikolascha, — w Brodach w aptece p. 


Kullaka, — w Poznaniu w aptece Dra Mankie- 
wicza. (125 -18-) 


(1388-3-3) 


ORIAMANE A 
Dra WA 


Smithson. #1} 


a 
U 


rh 


James 


fi 
na głowie i na brodzie 
MWh kolor naturalny jakiéj 
bądź barwy. 


E M 
Przywraca włosom N 


M 


D» téj farby niepotrzeba myć 
głowy ani przed ani po operacyi 
pdr uzycia bardzo prosty, 
skutek niezawodny, nie plami 
ciała i nieszkodzi nigdy zdro- $ 
wiu. Pudełko 6 fr. w Warszawie 
skład u pp. Pohoreckiego ¡q 

A, Lipinka i Sniechowskiego 


w Krakowie w aptece J. Trauczyńskiego. (1275-3-) 


15 Sierpnia i 1 Października 
przyjęci zostaną nowi uczniowie, 
także i obcokrajowcy, w za” 
kładzie wychowaw- 
czym w Ostrowiu pod: 
Wieleniem (2 godziny jazdy 
koleją *za Bydgoszczą), chociażby 
nawet po niemiecku mało lub nic; 
wcalę nie rozumieli. Nauka trwa 
od 1 do 7 klasy. Oprócz zwy-. 
kłych przedmiotów szkolnych, któ- 
re nauczane są w pruskich gimna- 
zyach i szkołach realnych, wykła- 
dany będzie także język polski’ 
i rosyjski. — Utrzymanie na 
pensyi i opłata szkolna od chtop-' 
ców nizéj 10 lat wynosi rocznie 
250 tal., zaś nad 16 lat 350 tal. 

Bliższych wiadomości powziąść 
można z prospektów zakładu. 

(1392-2-3) 


Odpowiedzialny rządca 


1) krople, 2) proszki, 3) ziółka, 


(1398-1-4) 
KSIĘGARNIA 
Wydawnictwa dzieł tanich i pożytecz. 


w Krakowio 
otrzymała już zamówione przez Sza. 
Abonentów Obrazy, jak również świe- 
żą posyłkę pysznych okazów ołejno- 
ruków różnej treści, podług których 
taż Księgarnia dalsze zamówienia przyj- 
muje. (1468-2-2) 


zczaj do tu- 
Panienki cir ri 


ukowy h, Znajdą u mnie umieszezenie drag staran- 
ną opiekę. Na żądanie udzielam muzyki, jężyków 
francuskiego, niemieckiego, rysunków i robót. Oso- 
by interesowane raczą się zgłosić do domu pod L. 
10 przy ulicy Grodzkiej, wchód z ulicy sw. Józefa, 


(1483-23 B, Chrupkowa. 


Rodzice 


z okolie Tarnowa chcąc umieścić 
chłopców lub panienki uczęszczające 
do szkół w Tarnowie znajdą stosowne 
umieszczenie na stancyę i stół w do- 
mu wyższego urzędnika żonatego pod 
sumienną i troskliwą opieką co do na- 
uk i porządku. Bliższa wiadomość li- 
stownie pod literami ©. W. poczta Słotwi- 
na pod Brzeskiem. (1419-2-2) 


„pod Opatrznością * w Czer- 

niowcach przy ulicy Lwowskiej 
i zaopatrzywszy ją w jak najlepsze świe- 
że materyały, polecam się łaskawym 
względom Szanownćj Publiczności. 


Józef Golichowski, 
aptekarz. 


Wauczyciel. 
kawaler, znający język polski, niemie- 
cki, muzykę znajdzie zaraz u- 
mieszczenie na wsi do początku- 
jącego chłopca. Znajomość języka fran- 
cuskiego ma pierwszeństwo. — Bliz- 
sza wiadomość w Aptece Trau- 
czyńskiego w Krakowie. 


0. w drodze kupna apteke 


(1489-2-3) 


(1460-2-4) 
— 
E WODY, najdawniejsze 
i najbogatsze w swiecie w żelazo. — Sezon 
wód-od 4" maja do 31" pażciziemika. — Piękny. 
wrów wystrojony budynek dia kąpieli, — Osiem 


z Oded, wiadomych swoimi własnosciami, w yle- 
czające anemii, bladaczki, konsumpeii, niepłod- 
hos, dz eciune choroby, choroby zołądka, ócz, 
urynowejo kanała, pęcherzowy ksmeń ı t, d 
PYSZNE KAZINO, Salony dla konwersacij i gier 
dezwolonych. Bale i tańcujące wieczovy.— Teatr. 


— Koncerta podczas dnia i wieczorem. Hoteli; 
restawracii i kawiarni pierwszego rzędu. Polo- 
wanie, połów, vyb, strzelanie do celu. Ardeńskie 


koni. Wieikie wyścigi. — Steeple chase. — 
Sprzyjająca dla zdrowia miejscowość; przechad- 
zki i okolicy znamienite. Komunikacii s całą 
Europą za pomocą żelaznej drogi. Telegraf. 


(31-15-) 


Główna wygrana 


200,000 zr. 


Najniższa wygrana 180 ar. 
D. 1 Września 1873 r. 


odbędzie się wielkie ciagnienie przez 
rząd ck. austr.utworzonćj i poręczonćj . 
pożyczki premiowéj z r. 1864 w kwo- 
cie 120 milion. 983,000 z}, 

Pomiędzy 400,000 losami wy-* 
grywającemi znajdują się główne wy- 
grane: 250,000, 220,000, 
200,000, 150,000. 
50,000. 25,000, 20,000, 
15.000, 10,000, 5,000, 
2,000, 1,000, 500 zb. itd. 
1495 w.a. jako najniższa wygrana 
każdego wyciągnionego losu. 

Zadna inna pożyczka loteryjna nie 
przedstawia takich korzyści wygra- 
néj, jak ta, i daje każdemu sposo- 
bność małą wkładką wygrać główną 
wygraną 200,000 zt. 

Jeden los z Nr. seryi i wygranéj ko- 
sztuje 2 złr., 3 losy 5 złr., 7 losów 10 
złr., 15losów 20 złr. wa. banknotami. 

Łaskawe zlecenia za nadesłaniem 
należytości opłatnie wypełniają się 
prędko i sumiennie; — do każdego 
zamówienia dołączonym będzie plan 
gry, — żądane wyjaśnienia udzielają 
się chętnie. Po skonczonem cią- 
gnieniu każdemu udział biorącemu 
przesłaną zostanie opłatnie lista cią- 
gnień — a wygrane będą natych- 
miast wypłacone. Należy się zatem 
spieszyć, udając się wprost do do- 
mu handlowego 


J. ibreychy 


w Frankfurcie nad Menem grosse 
(1475-1-6) Friedbergerstrasse 41. 


Drukarni Józef Łakociński. 


